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W ychodzi w środy i w soboty . A bonam ent wynosi 
kw arta ln ie  3 zł., m ies. 1 zł. z odnosz. do domu.

O g ł o s z e n i a  przyjm uje się za o p ła tą  8 groszy  od
w iersza mm. (5 cm.) Ogł. pe ty t. lub tabel 12 gr.

Nk 33. GNIEZNO, dnia 9-go maja 1936 r. Rok 85.

Ogłoszenie
dotyczące drobnych dzierżawców 

pow. gnieźnieńskiego.
Podaję do publicznej w iadom ości, że drobni dzier­

żawcy rolni, podpadający  pod ustaw ę 7. dnia 31. 
iipca 1924 r. Dz. U. R. P. Nr. 75 poz. 741, obow iąza­
ni są po m yśli a rt. 5 i 6 w spom nianej ustaw y, płacić 
C2ynsz dzierżaw cy za l ha dzierżaw ionych gruntów  
¡de większy niż rów now artość  150 kg. ży ją w dniu
O pła ty  za g run ty  I ki. w niższych zaś k lasach  o 10% 
'"niej dla każdej następnej k lasy  tj. za II kl. — 135 
*g. żyta k lasy  lii 121,50 kg-, żyta kl. IV 108,35 kg. 
5̂’ta ; kl. V 97,51 kg. ży ta  kl. VI 87,75 kg. żyta bio- 

r3c za podstaw ę k lasy  g run tów  określone  ro zp o rz ą­
dzeniem Min. Roi. i R. R. z dnia 16. III. 1935 r. Dz. 
W- li. P. N. Nr. 9 poz. ¡07.

Pobieran ie  i żądanie w yższego czynszu nie jest 
2godne z praw em , a w szelkie umowy w tym przed­
miocie są  n iew ażne. Czynsz dzierżaw ny ma być pła- 
c°ny w dniu 1 listopada każdego roku  dzierżaw nego 
1 dołu w łaścicielow i gruntu , a gdy tenże odm aw ia 
Przyjęcia czynszu w w ysokości ustaw ow ej, należność 
•nożna złożyć do depozytu  Sądow ego.

Gniezno, dnia 4. m aja 1936 r.
Za S tarostę  Pow iatow ego :
(—) Inż. Z. C iecholew ski 

K om isarz Ziemski.

Pow iatow y Zarząd D rogowy zaw iadam ia, że w 
¡■zasie od 18 m aja 1936 r. ¿Io 6 czerw ca 1936 r. zam ­
knięty zostan ie  ruch kołow y na drodze pow iatow ej 
“KlERESZEWO — KARCZEWO w km. 23,2 — 23,5 
'Pod R iszkow em ), colem  w ykonania podniesienia na- 
sVpu i przebrukow ania jezdni przy m oście że lbeto­
wym.

Objazd dla pojazdów  udających się do Kiszkowa, 
"ieru je  się od m iejscow ości Ujazd (w lun. 17,7) przez

I Węgorzewo do drogi wojew. Ś ro d a —C harbow o—Gło- 
£°w ieniec (w km. 21,1) i dalej tą d ro g ą  do Kiszkowa.

t)o przedsiębiorców tartacznych.
W bieżącym  sezonie robó t ta rtacznych  są poszu- 

*'wani kw alifikow ani robo tn icy  do w szelk ich  p rac 
Wiązanych z o b róbką surow ca drzew nego.

, V/ ew idencji B iur Funduszu  Pracy, ich E kspozy- 
. nr oraz insty tucy j zastępczych przy  Zarządach Miej- 

f. ,ch i G m innych znajduje się znaczna ilość poszu­
kujących pracy  robo tn ików  ta rtacznych  z d ługo letn ią  
Praktyką i posiadających  pełne zaufanie poprzednich  
Pracodawców.
, P. P. Pracodaw cy, k tó rzy  będą poszukiw ać ro ­
d n ik ó w ,  m aszynistów , palaczy lub t. p. do robó t w 

, p ta k a c h ,  w inni k o rzystać  w yłącznie z usitig  tych 
lur (ekspozy tur, insty tucji zastępczych), k tó re  są  w 

'nożnośoi każdego czasu i bezpłatn ie polecić odpo­

w iednich kandydatów .
Jednem  z biur, w ykonującym  publiczne p o śred - 1 

n ictw o pracy jest E kspozytura W ojew ódzkiego B iura 
Funduszu Pracy w G nieźnie ul. Krzywe Koło 2/3 tel. 
435.

Z apotrzebow ania na p racow ników  m ożna doko­
nyw ać ustn ie , p isem nie iub telefonicznie.

K ą c i k  T. M, O.

Roboty w sadzie w maju.
Około posadzonych jes ien ią  czy też w iosną 

d rzew ek ow ocow ych należy porobić szerok ie  m iski, . 
k tó re  dobrze będzie w yłożyć p rzegniłym  nawozem  
lub m iałem  iorfow yin, aby zapobiec w ysychaniu  zie­
mi. D rzew ka i k rzew y w rażie suszy należy  podlew ać, 
a w razie słabego  w zrostu  drzew  codziennie takow e 
należy pod w ieczór opryskiw ać. Początek m iesiąca 
nadaje się do przeszczepiania drzew  niep łodnych  lub 
odm ian bezw artościow ych na więcej szlachetne. Su>- 
che gałązk i u brzoskw iń, m oreli i innych drzew  w y­
cinać do zdrow ego, a ran y  zasm arow ać m aścią ogrod­
niczą. G ąsh n ice  p ierścienicy , k tó re  grom adzą się, w 
w rozwid.leniacil gałęzi, należy niszczyć nim się. ro ­
zejdą. M szycę liściową, k tó ra  pow oduje sk ręcan ie  się 
liści i pędów , ham ując w ten  sposób p rzy ro st drzew a 
należy  tępić, oprysku jąc drzew a wyciągiem  ty ton io ­
wym lub zanurzając do takow ego końce opanow anych 
pędów .

W yciąg przyrządza się jak n a s tę p u je : 1 kg. py łu  
ty ton iow ego  zalew a się 5 litram i w ody ciepłej a a  24 
godzin, następn ie  w yciąg cedzi się i 'dodaje do niego 
95 litrów  wody, rozpuszczając w tem  1 kg. szarego  
m ydła i 1 kg. kąin itu .

Po okw itn ieniu  opryskać  drzew a i°/o cieczą bor? 
doską z dodatk iem  parysk ie j zieleni, b iorąc na 100 . 
litrów  cieczy b o rdosk isj 60 gram ów  zieleni przy o- 
p rysk iw an iu  pestkow ych, jak  czereśn ie  i Id., 80 "gra­
mów dia g rusz i 100 gram ów  przy o p rysk iw an iu  •ja­
b łoni. Takie o p ryskan ie  należy, pow tórzyć jeszcze raz, 
gdy owoc będzie, w ielkości orzecha w łoskiego. D rze­
wa często przeglądać,, strząsać  owoce robaczyw e i 
niszczyć, gdyż w przeciw nym  razie  z każdym  rokiem  
będzie coraz więcej robaczyw ego owocu.

Gdyby w czasie kw itn ien ia  zagrażał w iększy 
przym rozek, należy na gran icach  sadu od strony  w ia­
tru  założyć ogniska siln ie  dym iące, k tó ry ch  dym o- 
s lon iłby  drzew a w najdrażliw szym  czasie. M. D.

Komunikat T. M. O.
1) Kom unikujem y, że F ab ryka Octu N atu ra ln e­

go, W innego i Spiry tusow ego  firm y W incenty Paetz 
w Poznaniu, poszukuje w pobliżu Poznan ia p lan ta to ­
rów  groszków  zielonych, fasoli, i;a ro ty  parysk iej, 
szparagów , szczawiu, szpinaku, pom idorów ,' tru sk a ­
wek, m alin  itp., po trzebnych  na przetw ory . In te re su ­
jących  się tą  sp raw ą prosim y zw rócić się w tej sp ra ­
wie, n adsy ła jąc  zgłoszenia pod adresem  : S tow arzy­
szenie W ielkopolskich  P roducentów  Owoców w Po­
znaniu, ul. M ickiewicza 33. Po otrzym aniu  zgłoszeń



Stowarzyszenie nawiąże bezpośrednio kontakt z fa­
bryką, celem omówienia warunków, oraz organizacji 
tej akcji.

2) Ponieważ zbliża się sezon truskawek i innych 
jagodowych owoców, należy przed czasem zabezpie­
czyć się w odpowiednie opakowania, które nabyć mo­
żna : 1) Fabryka Koszyków Łubianych „Wierzba” w 
Rudniku n/Sanem. 2) Stanisław Anaszkiewicz, Prze­
worsk — M ałopolska. 3) Karol Persson, Bydgoszez, 
ul. Saperów 87.

Ważne dla rybaków 
z Wielkopolski i Pomorza.

W ielkopolskie i Pomorskie Towarzystwo Rybac­
kie w Bydgoszczy podaje do wiadomości zaintereso­
wanym, że w dniu 16 maja (sobota) 1936 r. o godz. 
12-tej w Poznaniu w sali Królowej Jadwigi (Aleje 
Macitikowskiego Nr. 1), odbędzie się Nadzwyczajne 
W alne Zebranie członków tut. Towarzystwa.

Na zebraniu tom będą poruszone najaktualniejsze 
zagadnienia rybackie, dotyczące rybołówstwa zaw o­
dowego na Ziemiach Zachodnich Polski, a między 
innemi poinformuje się zainteresowanych o utworze­
niu obwodów rybackich na rzece Warcie, oraz po­
wiadomi się o warunkach przetargu.

Ze względu na ważność poruszanych zagadnień, 
ebecnośe Członków Towarzystwa jest konieczna.

Goście i Sympatycy mile widziani.
Z a  Z a r z ą d  

Sekretarz Prezes
(—) Agaciński Stefan (—) Dreczkowski Leonard

Pożegnanie swego szlachetnego 
generała

Onegdaj garnizon gnieźnieński żegnał sw ego dłu­
goletniego komendanta i dowódcę 17-ej dywizji p ie­
choty, p. generała Tadeusza M alinowskiego, który w 
ub. miesiącu otrzymał zaszczytną noininacę na za­
stępcę szefa sztabu głów nego w W arszawie. Generał 
Malinowski pozyskał sobie m iłość społeczeństwa gnie­
źnieńskiego, którą da uczuciu temu zapewne swój w y­
raz na specjalnej uroczystości pożegnalnej w termi­
nie późniejszym. Narazie p. gen. Malinowski pożegnał 
się z czynnikami oficjalnemi, oraz z podległem i mu 
oddziałami wojskowem i, jak i niektóremi organizac­
jami, które z nim ściśle  współpracow ały. W ub. po­
niedziałek rozstał s i f  ze swym  długoletnim prezesem  
oddział gnieźnieński Związku Legjonistów, a następ­
nie odbyło się na dworcu gnieźnieńskim  pożegnanie  
gen. M alinowskiego przez garnizon miejscowy.

W chwili, gdy gen. Malinowski nadjechał przed 
dworzec, zebraua tu grupa bezrobotnych zarzueiła go 
kwiatami i wznosiła okrzyki na jego cześć, chcąc 
choć w ten sposób okazać swą wdzięczność temu, co 
zaw sze serdeczną opieką otaczał ludzi pozbawionych  
pracy a nieraz i kromki chleba. Moment ten zapewne 
zapisze się w sercu gen. M alinowskiego na długie la­
ta, świadcząc o serdecznych więzach, jakie go łączy­
ły  ze społeczeństw em  gnieźnieńskiem . Na peronie o- 
czekiw ał p. generała korpus oficerski garnizonu, oraz 
delegacje korpusu podoficerskiego i rodzina wojsko­
wa. Generał odebrał ostatni raport, poczem przeszedł 
przed frontem kompanji sztandarowej 69 pp. Następ­
nie przez kilka minut p. generał rozmawiał z pp. ofi­
cerami, ich rodzinami oraz żegnającymi go przedsta­
wicielam i władz. Co chwilę podchodziła jakaś dziew­
czynka do p. generała i wręczała mu naręcz żyw ego  
kw iecia. Około (odz. 11,30 odjechał gen. Malinowski, 
wzruszony objawami serdecznej nadwyraz sympatji.

Ulgi dla rowerzystów
A kcja o po tan ien ie  op ła t row erow ych odniosła 

sku tek . M inisterstw o kom unikacji zaw iadom ił, że no ­
we rozporządzenie o używ aniu row erów  na drogach 
publicznych, k tó rego  p ro jek t opracow any  przez min. 
kom,, znajduje się obecnie w uzgodnieniu z min. 
sp raw  w ew nętrznych, idzie całkow icie po Ii a] i życzeń 
posiadaczy row erów . O płata re jestracy jn a  w ynosić 
będzie ty lko  2 zł.

Zjazd pszczelarzy w Poznaniu
O bradow ał osta tn io  w Poznaniu w alny zjazd W ikp. 

Zw. Pszczelarzy z udziałem  przesz ło  120 p rzedstaw i­
cieli lokalnych organizacyj pszczelarskich, rep rezen ­
tu jących przeszło 100 organizacyj.

Obradom  przew odniczył insp. szk. p. Sow iński 
prezes Tow. B artn ików  w K ościanie. Na czoło obrad 
w ysunęła  się sp raw a zbytu miodu. Konieczną i pa lą­
cą po trzebą  okazały  się zarów no w alka z fa łszer­
stw em  miodu silnie dziś w hand lu  zakorzenionego — 
jak  i kontro la i p ropaganda miodu n atu ra lnego . — 
Zjazd upow ażnił zarząd g łów ny do naw iązania k o n ­
tak tu  ze spo łeczeństw em  przez zorganizow anie od­
czytów. Ponadto  zjazd uchw alił zorganizow anie w P o­
znaniu cen tralnej sk ładn icy  miodu i zastosow anie la ­
bo ra to ry jnego  badan ia m iodu. Słowem  — pow zięte 
uchw ały  m ają na celu z jednej s trony  ułatw ienie p o ­
szczególnym  pszczelarzom  zbytu sz lachetnego miodu
— z drug iej s trony  w yparcie z handlu  miodów fa ł­
szow anych i dostarczen ie  naszem u spo łeczeństw u m io­
du kontro low anego  z najw yższą gw arancją  co do je ­
go pochodzenia i praw dziw ości.

Po złożeniu p rezesury  przez p. radcę Nikodem a 
w ybrano  na p rezesa Związku jednogłośn ie  dotychcza­
sow ego w iceprezesa i red ak to ra  „B artn ika W ielko­
po lsk iego“ p. W ik tora W iderę z Jerzykow a a na wi­
ceprezesa p. W acław a K rupow icza, p łk . w st. sp. z 
Poznania.

Jednocześn ie  zjazd delegatów  w ysła ł dwa te le ­
gram y z podziękow aniem  za tro sk liw ą opiekę nad 
pszczelnictw em  w ielkopolskiein na ręce  pana w oje­
w ody M aruszew skiego i d y rek to ra  W ikp. Izby Rolni- 
częj p. M orzyckiego.

\

Spółdzielnia warzywnicza
W K atow icach odbyło  się zebran ie  inform acyjne 

w arzyw ników  w ojew ództw a śląsk iego  pod p rzew od­
nictw em  ks. O siewicza z pow . pszczyńskiego. Z ebra­
ni jednom yśln ie  pow zięli uchw ałę, pow ołu jącą do ży­
cia spółdzie ln ię w arzyw niczą, k tó re j celem  będzie u- 
dziolanie w zajem nej pom ocy sw oim  członkom  w n a ­
byw aniu  o raz sprzedaży  i w ym ianie produktów  w a­
rzyw niczych, jak  rów nież w szystk ich  innych, zw iąza­
nych z p rodukcją  w arzyw niczą. Obecni na zebraniu  
przedstaw icie le  śląsk iej Izby Rolniczej przyrzek li fa­
chow ą pom oc ze strony  tam tejszej Izby Rolniczej.

S T E M P L E
wszelkiego rodzaju 

dostarcza w znakomitej jakości 
M. CEGIELSKI, Księg., Witkowo.
■ ■ ■ « iw —— — i———  i mim — a— mm — — — hmii

Popierajcie przemysł krajowy
i pochodzenia polskiego.

Za daiał MMidowy odpow iedzialne S tarostw o. A dm inistracja i d ru k a rn ia  M. C egielskiego w W itkow ie


